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W iccer. Na wczorajszem posiedzeniu Izby po- 
seislioj. 4po uchwaleniu w dru<rien. i trzeciem 
czytaniu projeitlów ustaw o polepszeniu plac 
nrzęamków', przystąpiono do obiad nad przed­
łożeniem o r e g u l a c j i  p ł a c  n a u c z y c i e l i  
s z t ó ł  ć r e u n i c h .  '

Place Rhuczycieli szkól órcdtiich.
Referent poseł S k c n e  zagaił dyskusję spe­

cjalną.
Poseł K r a m a r z  uzasadniał swoje wotum 

mniejszości, żądające, aby profesorowie nad­
zwyczajni, będący w randze VII, otrzymali tak­
że płacę VII rangi.

Przemawiał dalej poseł S e i t z ,  poczem z.a- 
brr.ł glos poseł P e t e l e n z  i oświadczył, żr 
stan nauczycielski w Austryi był zawsze po 
macoszemu traktowrany. Z tego powodu przed­
łożenie obecne przyjęte zostało z zadowoleniem, 
przynosi ono polepszenie w  wielu kierunkach, 
jednakże wiele jeszcze spraw dałoby się po­
prawie bez narażenia się na koszta — Mówca 
wskazuje na życzenia suplentów, którym usta­
wa przyznaje tylko wliczenie 8 lat służby przed 
zamianowaniem do emerytury. Niema powodu, 
dla którego nie mranoby im policz.yc wszyst­
kich lat służby po złożeniu egzaminu. Byłoby 
to  sprawnedlrwem, ponieważ częśó suplentów 
bez swojej winy musi czekać latami na nomi­
nację .

N. p. w zakładach, którego mówca jest kie­
rownikiem, pewim i uplent musiał 14 lat czekać 
na nommac-yę W  takich wypadkach powinno 
ministerstwo przynajmniej przez dodatki perso­
nalne z!, mu zapobiegać, Przedłożenie rządowe 
n i: mów. także nic o zrównaniu dyrektorów 
szkól średnii h z dyrektorami szkół przemysło­
wy! b. Dalej pi idu; Asi. iaavvcą„życŁi)iior aby cn- 
plentom przyznano stałe prace, a SB stosownie 
do ilości godzin. To również nie naraziłoby pań­
stw a na koszt, a wywołałoby zadowolenie. Do­
maga się, aby inspektorzy okręgowi otrzymali 
VII. rangę. W ogólności naucz.yciele zadowoleni 
są z ustawy, gdyż rząd w ustawie te r  nie wia­
domo czy z roiiości dla stanu nauczycielskiego, 
czy tez z innych przyczyn zaprowadził awans 
czasnwTy. Nauczyciele mogą być swobodnymi 
i wolnymi i nie troszczyć się o łaski i względy, 
lecz oddawać się swemu zawodowa.

Mówca ubolewa, że nie zaprowadzone, także 
awansu do VII i do VI rangi. W praw dzie nie 
chodzi o samą rangę, lecz o połączone z tem 
podwyższenie pensyj wdowich. Byłoby tepiej, 
gdyby i ten awans nie był zawisłym od rządu 
lub od tej lub owrej partyi politycznej. Obecnie 
byłby także czas na przystawienie do reformy 
szkół średnich. Mówca sądzi, że Izba przynaj­
mniej w drodze rezolucji powinna wezwać rząd 
do najrychlejszego przystąpienia ao tej reformy. 
Aby reforma ta została w sposób odpowiedni 
przeprowadzoną, należałoby powołać do mini­
sterstwa odpowiednich reierentów, którycn tam 
nie ma.

Alowca będzie głosował za ustawą i prosi o 
jej przyjęcie

Minister oświaty dr M a r c h e t t  występo­
wał przeciw sprawozdawcy mniejszości drowi 
Petciciizowi, któiy zarzucił rządowi, że wniósł 
przedłożenie urzędnicze i profesorskie tylko ze 
względu na wybory. Przeciw' ternu minister pro­
testuje i oświadcza, że jedynym motywem wnie­
sienia tych przedłużeń była chęć uczynienia za­
dość długoletnim życzeniom urzędników. Min 
ster prosi o odrzucenie wniosków mniejszości.

Palej omawiał minister sprawaj czisntgo na 
uniwersytetach i wskazywmł, że reforma, na tem 
polu nie mogła być dotąd przeprowadzona, gdyż. 
m i n i s t e r s t w o  o ś vr i a t y z a I e ż n e m j es t  
od m i n i s t e r s t w a  s k a r b u ,  co będzie mu­
siało bvć z r a i e n i o n e m

Minister w dalszym ciągu omawiał kwest.yę 
wliczania <at asystentury honorowych i prywa­
tnych docentów, oraz niepłatnych profesorów 
nadzwyczajnych i stwierdził, że co do tych 
wypadków nie można umieszczać w ustawie 
kategorycznych, imperatywnych postanowień, 
gdyż wypadki dotyczące są ogromnie rożne i 
można tu tylko szczegółowo decydować. W  tych 
wypadkach zarząd oświaty — o ile będzie cho­
dziło o przerwanie czasu służby — będzie się 
starał w konkretnych wypadkach przyznawać 
wliczenie czasu służby M inister wyraża wdzię­
czność za to, że nib stawiano wniosków zinia- 
ny, gdyż byłyby one niemożliwe do przyjęcia I 
naraziłyby były całą ustawę na szwank. J o  
przytem zauewnia raz jeszcze Izbę, żo gdyby 
było możliwem pewne w przedłożeniu się znaj­
dujące nierówności usunąć, to się to z pewno­
ścią stanie.

Poseł S t r a u c h e r  omawiał przedłożenie od­
nośnie do uniwersytetu czemiowdeckiego.

Poseł B e n d e l  domagał się wydania pragma­
tyki służbowej i ścisłych przepisów dyscypli­
narnych.

Generalny mówca S c h r e i t e r  wskazał na 
Wiżne braki w ustawie, poczem w głosowaniu, 
bo odrzuceniu wszystkich wniosków dodatko­

wych, przyjęto bez zmiany ustawę także w trze- 
( ieiu czytaniu; a następnie, rów nież bt z zmiany, 
przyjęto w drodze nagłej także przed! lżenie co 
do pokrycia wydatków, wynikających z pod­
wyższenia płac urzędniczych i personalu pań­
stwowego na uczycielsk iego.

Przy tej ustawie zabrał głos pos. B a t  l a ­
g i  i*  i wskazał na to, że pokrycie ze względu 
na większe zapotrzebowanie, spowodowane przez 
podwyższenie plac. urzędników, pohga na po- 
myolnych konjunkturach budżetu, mówca poru­
sza jednak kw^styę, czy jesteśmy zabezpieczeni 
przed zmniejszeniem się dochodów i czy może 
iść równym krokiem normalny w zrost dochodów 
państwowych z autonutyr./.ucm zwiększaniem 
się zapotrzebowania z tytułu plac urzędniczych

Przy stałem zwiększaniu się drożyzny w naj­
bliższym czasie parlament z pewnością będ: e 
się zajmował dalszą poprawą płac urzędniczych 
i trzeDa być na to przygotowanym, że w przy­
szłości trzeba będzie pomyśleć o innym środku 
pokrycia. Będzie go trzeba szukać w lepszej 
gospodarce. Mówca wskazuje jako przykład na 
oszczędności, jakie osiągnąć można przez budo­
wę własnych budynków na urzędy państwowe. 
Zwłaszcza jednak łącznie z tą  sprawą węyst.ę- 
powrał za uproszczeniem administracyi i za jej 
retorrną techniczną.

Usunięcie zbytecznej pisaniny przyczyniłoby 
się do podniesienia moralnego położenia urzęd­
ników. Dalszą korzyścią bydoby jiewno odbiu­
rokratyzowanie całego społeczeństwa. Młodym 
urzędnikom uniwersytet nie może dać dostate­
cznej znajomości praktycznego życia i jego po­
trzeb i dlatego władze powinny dla nich tak 
w dziale konceptowym jak  i kancelaryjnym 
urządzać kursa przygotowawcze.

Prace przedwstępne i badania należałoby 
przydzielić personalowi kancelaryjnemu, tak. że 
urzędnicy konceptowi, którzy na razie nie mają 
czasu, ani możności zajmować się merytory ( z- 
nem załatwuaniem, mogliby się zajmować wn- 
.żneim kwestyami życiowemi, mogliby utltnrni- 
strować, a nie — jak aziś — tylko urzędować 
mechanicznie. Praca personalu kancelaryjnego 
powinna być uproszczoną pracz zaprowadzenie 
odpowiednich druków, zniesienie li ero ego prze­
pisywania na czysto i t. d. Podobne a zą Jzenia 
wydano już w' sądownictwie . „nmtatis mutan- 
itia- - powinno być zaprowadzone w politycznej 
i skarbowej administracyi.

Mówca omawia dalei łjrnkt wynikające z biu- 
rokratycznego f l fey łtuizach dru­
giej iiistaucyi i zaleca “wylanie rorra, któreby 
oznaczały, co przy dochodzeniach jest /.byte- 
cznem W każdem ministerstwie powinna być 
ustanowiona komisja, któi aby się zajm>w;łu 
uproś zczeniem postępowania w pojedyuc/.yu h 
działach i reformą techniczną administracyi. 
Rezultatem tego byłoby, że potrzebowaliby śmy 
mniej urzędników konceptowych, a nieco więcej 
urzędników kancelaryjnych. Pomnożenie perso­
nalu przy technicznych silach pomocniczych 
jest koniecznem, tak  samo, jak  zmiana ich spo­
sobu urzędowania.

Mówca wystosowuje imieniem swego klubu 
do całego rządu apel, aDy te podniesione kie­
runki wziął sobie do serca i aby przed nowym 
parlamentem mógł wystąpić z wesołą wiado­
mością, iż akcya w tym kierunku została roz­
poczętą (żyw e oklaski).

Następnie w drodze nagłej .przystąpiono do 
obrad n a d  p r z e d ł o ż e n i e m  o k o n g r u i .

Sprawozdawca S t  o j a n uzasadniał nagłość i 
zaznaczył, że jest prawny m obowiązkiem pań­
stw a, jak  (Hugo cały kompleks dotyczących 
kwestyj ze stolicą apostolską nie jest uregulo­
wany, dbać o dotacye duszpasterzy.

Pos. S c b u h m a y e r  zwalcza w szczegóło­
wym wywodzie tak  nagłość, jak  i meritum 
wniosku. Przyznaję, że istnieją źle sytuowani 
duchowni, ale ogółem nędzy wśród duchowień­
stwa ni*' tua. Mówca przeczy, jakoby państwo 
było obowiązano dbać o płace duchownych. J e ­
żeli pańs wo nio ma pil między dla robotników 
i rękodzielników, to nie mnżo uchwalać dla du­
chowieństwa 4.800.000 koron. M .wca przytacza 
szereg dat. statystycznych, wykazujących ciągły 
wzrost, majątku kościelnego i zaznacza, że wsty­
dem jest dla kościoła, iż mąlza k.-óęży stała sii 
przysłowiową. Mowrca wskazuje na emigracyę 
wydalonych z Frnncyi kongregacyj i oznacza 
ją  jako wprost zagrażającą państwu. Zaznacza, 
że walczy nie przeciw chrześcijaństwu ani k o ­
ściołowi katidickicmu, ale z klerykalizmem.

Pos. T s i h a n  zapowiada, że w dyskusji ge­
neralnej postaw i wniosek, by trzecie czytanie 
przedłożenia o kongnri nastąpiło aż po II- czy 
taniu w Izbie wygotow anego już przez komisjrę 
sprawozdauia co do zmiany postanowień prawa 
małżeńskiego

Pos. G ł a d y s z o w s k i  przedstawią smutne 
położenie duchowieństwa niskiego. Zapowiada, 
że w dyskusyi merytorycznej postawi rezolu­
cję, wzywającą rząd, by postarał się o przy­
znanie dla, nich datku z łaski zamiast 400 ko­
ron i datku na wychowanie 80 koron — o pod 
wyższenie do 600 koron względnie 12o koron 
i oświadcza się za nagłością.

Po zamknięciu dyskusyi przemawiali general­
ni mówcy pos, C h o o  „contra- i ,Tpfó- pos. 

' h u r n h e r r  W głosowaniu nagłość ucłiwa 
łono, poczem sprawozdawca dr F u c h a  zagaił 
dyskusyę generalną. _

Minister wyznań i oświaty dr M a r c h e t t  
zaznaczył, że wniosek mniejszości pos. Seitza. 
który stoi na stanowdsku rozdziału kościoła i 
państwa, w obecnem ustawodawstwie nie jest 
usprawiedliwionym i nie zmienia w tern nic od 
widywanie się do zasadniczych ustaw ptiństwo- 
iwch, ani ustawodawstwa , polityczno-kościcl 

nego.

Minister oznacza jako ak t słuszności, aby ró­
wnocześnie ze zmianą ustawy o kongrui poprą 
wic I ikże płace duchowieństwa ewangelickiego 
Zakończył apelem do Izby. aby uwzględniając 
słuszność, przyjęła przedłożenie.

Na (era dyskusję o godz. 10 wiocz. prze­
rwano.

Następne posiedzenie dziś o U  przed połu­
dniem.

Wiedeń. Na wczorajazem posiedzeniu Izby po­
selskiej postawił poseł Wassilko wniosek na­
gły w sprawie budowy kolei lokalnej Were- 
szczanka- Okno.

Poseł S /a jer wniósł interpelację do ministra 
sprawiedliwości i obrony krajowej w sprawie 
afery Stillera.

S teru u u i* ij p r z e p r a s z a .
Wiedeń. Jak  „Slavische Corresp.“ donosi, pod­

czas wczorajszego posiedzenia Izby posłów' udał 
się hr. Sternberg do wiceprezydenta Żaczka 
i przeprosił go za swój onegdajszy postępek.

Wdowy tt!iće?t&ie n bilaisis 6w.
Wiedeń. Jedna z lokalnych korespondencyj 

donosi, że pod przewodnictwem posłów Gniewo­
sza i Malika zjawił* się deputacya wdów' po 
wojskowych, pobierających płace według da­
wnej normy, u ministrów obrony krajowej i 
wojny, z prośbą o zrównanie ? nowemi norma­
mi Obaj ministrowie wrskazali, że w obecnem 
stadynm wszelkie zmienianie projektu ustawy 
oznaczałoby narażenie jej na szwranlc, ale mini 
strowie nie zaniedbają poci ęcia jiertraktacyj co 
do poprawy ich losu. Zwrócili jednak równo­
cześnie uwagę, że pertraktacyo będą truuniej- 
szo, gdyż chodzi o zgodę czterech, względnie 
pięciu ministerstw

Afero Poionpto.
(Telegramy „N- Reformy44 7 dnia 23 stycznia)

Budapeszt. Sprawa Polonyi’ego doprowadzi 
prawdopodobnie do poważn'go przesilenia. Dziś 
po południu p'ezydeut min. .trów Wukorle kon­
ferowali z Poloiijihm. Gdy Polcnyi wszedł do 
kuloarów','1 opadli go dziennikarze, dopytując o 
treść rozniiiwy. Polonyi oświadczył iin, żc wszy­
stko w porządku.

Pomimo to powszechną jest opinia., żo Polo­
nyi będzii musiał podać.si^ do dymisji.

Wekerle dziś jeszcze uda się w tej sprawie 
do Wiednia, czeka tylko na przybycie hr. Ziehy, 
który mu przywiezie pewne wskazówki od ce­
sarza.

Prezydent poliryi K idnay, przed którym br. 
Schoenborg uczyniła doniesienie przeciw Polo­
ny i’cmu, potwierdza prawdziwość tycji doniesień 
i dodaje, że mógłby je uzupełnić paroma cieką 
wymi sz.czegółami, ale nie chce wprowadzać do 
tej sprawy jcsz.cze większ.ego politycznego za- 
raęru Przed sądem jednak w danym razie zezna 
wszystkie znane sobie szczegóły.

U g r o n  oświadcza, że przyjaciele ran radzą, 
aby nie skarżył Lilngyela w’ sprawie o s u  li­
s y  d y a  r z ą d o w e ,  pobierane od Fejerwnorego. 
Przyznaje, że je pobierał, ale nie dla siebie. 
„I.Ongyel bywał częściej u Fejerwarego, uiż ja  
i powinien był bezwarunkowo złożyć m andat44.

Budapeszt, Dziś wieczorem rada ministrów 
odbyła posiedzenie. Spodz:ewają sio, że zapadną 
ważne uchwały co do sUnowiska gabinetu Ka- 
rolyi i Zichy zbierają podpisy na oświadczenie, 
że uchwały partyi niezawisłości aie są wotum 
ufności dla Polonyiego.

„Pester Lloyd'4 konstatuje, że przesilenie 
obecno nie ogranicza się na osoby ale na cały 
gabinet. To samo twierdzi „Magyar Iiirlap”, 
akcentując, żo spraw a przeszła w o s t r e  p r z e ­
s i l e n i e  Co się tyczy twierdzenia Polonyi’ego, 
że Kossuth i inni wiedzieli o stosunkach z br. 
Schocnbcrg-, zaprzecza on, że miał stosnnKi 
z Wiedniem. Członkowie^ komisji wykonawczej 
koalicji domagają s i ę ‘ zwołania konferencji 
wszystkich b. członków, celem skonstatowania, 
żo Polonyi działał na własną rękę.

W związku z tem zajściem grozi pojedynek 
między posłem br. Kaasem a wiceprezydentem 
Izby posłem posłem Rako\rszkym Ten ostatni 
mianowicie czul się obrażonym wiadomością,, roz 
szer/aną przez br. Kausa. jakoby on wczoraj­
szej nocy telefonicznie podał był br Aerentba- 
lowri tendencyjno przedstawienie sy tuacji na 
Węgrzech. Z tego powodu Kaas posiał świad­
ków Kakow'szkicmu.

Poseł Uengyel ogłosił dziś wdzkuinikn „A lan44 
nowe rewelacje, które kompromitują partyę nie­
zawisłości. Donosi on, że olicyalny organ par­
tyi „Szigeth Magyar Orsag14 urrzymywał sto 
suuki 7. rządem Fejervarego i otrzymywał przy­
rzeczenie subwencja 2P.000 koron. F c jem iiy  
jednak sumy tej nm wypłacił, a naczelny re- 
daacor tego pisma Ronay, będący dyrektorem 
węgierskiego Towarzystwa ubezpieczeń, żąda 
obecnie wypłaty tej sumy. Prezes mn rady naa- 
zorczej rzeczonego Towarzystwa ubezpieczeń 
jest Kossuth.

„Mag. Ilir)ap“ donosi, że Polonyi zmuszony 
do wniesienia skargi przeciw' Lengyelowd, przy­
rzekł, żo skargę wniesie, ale dotąd tego nić 
aczjnił. W dalszym ciągu zarzucają PolonyFe 
nu przekupstwo pism z funduszów grzywie., 
lądowych

Wiedeń. Minister a latere Aladar Zicliy o go 
lzinio 3 po południu odjechał do Budapesztu

B ^ o n o - r a  S c l w e n l j s r ^ e r .
Budapeszt. O bar. Schoeuberger donoszą pisma 

o niebezpieczeńsf wo życia wskutek dokonanegi 
/.ant ich u samobójczego minęło

O osobie baronowej podają gazety węgierskie 
dosyć interesujące szczegóły. Pocnouzi ona z ma 
Dgo miasteczka prowincjonalnego i jest córką 
wisniarza. Już  od 15 roku życia zaczęła awan- 
turki miłosno. Jako  10-letnia dziewczyna wy- 
stąpira ze skargą przeciw lekarzowi domowremu
0 uwiedzenie. Następnie utrzymywała stocunek 
miiosny z posłom do Sejmu, Bada, k t rego nie­
bawem poranciła, poczem nawiązywała kolejne 
stosunki ze zr.anemi osobistościami pjlifycznemi
1 członkami izby magnatów. W końcu zapoznała 
się z Polonyihm i była jego klientką. Za jego 
pośrednictwem wyszła za barona Scboenbergera, 
a przez t *.goż nawiązała stosunki i  aryslokia- 
Laiai węgb rakhśi

Budapeszt. Jak  dzienniki donoszą, zamach 
samobójczy bar Schoenbergerowej nie był przed­
sięwzięty na seryo. Zamówiła ona naprzód le­
karza i zażyła morfinę.

W  o«Utuich dniach widywano baronową w 
towarzystwie posła Dezyderego Polonyiego, sy­
na ministra.

Bezpośrednio przed zamachom odwiedzała 
Scboenbergerowa ministra Polonyiego w jego 
mieszkaniu.

Budapeszt. Zapowiedziana rada gabinetowa 
odroczoną została do ju tra  S y tuacja  jest. po­
ważną gdyż Polonyi oświadczył, że nie ustąpi 
sam. ale razem z całym gabinetem.

Gabinet żąda od Polonyi’ego, aby się podał 
do dym isji i oczyścił się z zarzutów, ten je­
dnakże wzbrania się to uczynić.

Wobec tego zdaje się, że cały gabinet poda 
się do dymisyi, a cesarz ponownie zamianuje 
wszystkich, 7 wyjątkiem Polonyi’ego.

Budapeszt. (Węg. Biuro koresp.) Wiadomość 
kilku dzienników, jakoby prez. min. dr We- 
kerle, udawał się dziś do W iednia — jest nie­
prawdziwą.

go, że taka taKtyka synodu częstokroć nie jo»fc 
zgodna z piwiarni m inisterstwa mr.iw wewnętrz­
nych. ministerstwo wypracowało projekt, prawa, 
na n -cy którego wszystkie li . jp k i kościelne, 
które były zabrano katolikom i oddano ducho­
wieństwa prawosławnemu, ale pozostawały tyl­
ko w jego nomioaluera władaniu, będą zwróco­
no keitoiikołK. jeśli w ich kościołach ani iazu 
me było odprawiono nabożeństwo prawosławne.

Hf 0 I f
„N. iRefonny44 z 23 styem ia.)

Z  p a r ła m e n t is  w ę g ie r s k ie g o .
Budapeszt. Izba posłów po bardzo tylko krót­

kiej dyskusji przyjęła budżet sprawiedliwości. 
Ten nieoczekiwanie szybki zwrot w dyskusji 
nad bm'  ̂ em sprawiedliwości wywołał w ku­
luarach I z by rozmaite pogłoski. Kolportowano 
wiadomość, jakoby mini der spraw wewnętrz­
nych Andrassy zamierzał podać się do dymisyi. 
Z drugiej jednak strony tym pogłoskom sta­
nowczo zaprzeczono. Izba posłów załatwiła wczo­
raj także etat min. honwedów. Następne posie­
dzenie dzisiaj

l liii i lim iiij j i .
termin w,ybo-Reskryptem carskim ogłoszone 

rów do Dumy.
W miastami: Walnie, Kijowie, Odesie, Kiszy- 

niewie, Woroneżu, Kursku, Orle, Kazaniu, Tule, 
Saratowie, Jarosławiu, Moskwie. Rostowie n. D., 
Nachiczewamu i Taszkiencie wybory mają się 
odbyć dnia 1!) iutegu.

IV Łodzi i Ekaterynosławiu 20 lutego.
W  Astrachaniu i Taszkiencie driia 21 lutego; 

w Niżnym-Nowgorodzie i Samarze 25 i 27 lu 
tego; w PetersDurgu dnia 1 marca.

Wybory posła do Dumy od ludności prawe 
sławnej gnbernii lubelskiej i siedleckiej mają 
się odbyć w Chełmie d. 20 lutego.

(Telegrami ,.N. Reformy44 z dnia 23 stycznia).

Rocznica rewolucyi.
Petersburg Strajk powszechny w  rocznicę 

rewolucyi nie udał się. Zaledwo kilka fabryk 
zastanowiło pracę.

Doniesienia z prowincji zgodme stwierdzają, 
że nigdzie nie przyszło do zaburzeń z wyjątkiem 
Łodzi, gdzie część fabryk stanęła

Łódź (Pet. Ag. t.el.) Wczoraj jako w roczni­
cę rewolucyi, we Wszystkich fabrykach pano­
wała zupełna cisza. Sklepy i banki były zam ­
knięte Ruch na ulicach słaby.

Wtfborj robotnicze
Petersburg Przy wczorajszych wyborach peł- 

nomocnikńw robotniczych, którzy mają wybrać 
24 wyborców dla wyboru posłów do Dumy, wy­
brano. jak to obecnie stwierdzono. 94 pełnomo­
cników, w tem 38 socjalistów. 4 kadetów, 23 
umiarkowanych. 22 należących do lewicy, 2 do 
prawicy, 4 zbliżony/h do socyalistów, 1 rewo­
lucyjny socyali ta. Według narodowości wybre 
no:' 85 Rosyau. 6 Polaków', 2 Estończyków i 
1 Niemca. Z powodu późnego ogłoszeń.a dnia 
wyborów, na 181 fabryk wybierało tylno 91, 
t / j .  na 25.000 robotników' tylko 10.000.

S*o<ypbi otworzy nna»QJ
Petersburg „Słowo44 donosi, że pierwsze po 

siedzenie Dumy otiYorzy nie car mową tronową, 
ale S t o ł y n i n .

Bomptótentya Bomy.
Petersburg. Rada ministrów uznała, żcw szj- 

slkie projeKty praw, które złożono pierwszej 
Dumie, mają być złożone n o w e j  D u m i e .

Wniosek ten został, zatwierdzony 15 b. m.

Proces mor&ercotf.
Petersburg. Proces przeciw mordercom posła 

!crcenstoina rozpocznie się 23 b. m. w T arijo- 
kach.

losy  zabranych taośe!o!£w.
PeieruDurg. „Birż. Wiedomosti- podają: Wo 

>ec tego, ze synod na wszelkie starania o zwrot 
konfiskowanych majątków kościelnych 7. z.asa- 
ty odoowiada odmownie, nie wchodząc naw“t 
./ rozpatrzenie szczegółów sprawy, i wobec te-

(Te!.
Wiedeń. Mróz doszedł dziś do 21 stopni 

Miasto opustoszało. Towarzystwo ratunkowe in­
terweniowało w licznych wjpadKach odmroże­
nia i rmarzrięeia.

Obaw.ają się. żo w razie trwania mrozów 
może Wiedniowi zabraknąć węgla.

J a k  donoszą z T ry istu , szalała tam silna 
nora przy 7 stopniach mroz.i. Z innych prowin- 
cyj donoszą o silnych mrozach i o przerwach 
w ruGui koleiowym.

Buoaposzt. W całym krain bardzo silny mróz. 
W Koszmark doszedł do 30 st, C, Z powodu 
ogromnych śniegów ruch tamże zupełnie wstrzy­
ma ny.

Berlin. Wczoraj zamarzło tu  na śmierć trz j 
osoby.

Petersburg. P aru ją  tu od kiiku dni straszne 
mrozy. Dziś tem peratura spadła ao 35 st. R. 
poniżej zera. Na rogach uhe palą ognie. Miasto 
zupełnie wyludnione. Rudi uliczny ustał. Zda­
rzyło się. kdha nieszczęśliwych wypadków.

Petersburg. Z powodu olbrzymiego mrozu 
wielu ludzi pada na ulicach Palm ie policyjne 
zbierają zmarzniętych i odwożą ao szpitaiów.

Z gnbernii ja rosławskiej t elegra fują, że mróz 
dochod-ii tam do 50" Celsiusza.

Petersburg. (Pet. Ag. Te!.) Z powodu panu­
jących w całej Resyi silnych mrozów proszono 
w tej sprawie o wyjaśnienia dyrektora główne­
go fizykalnego obserwatnrynm. — Petersburska 
A gencja otrzymała odpowiedź, żo dnia 18 sty­
cznia b. r. na północncm mor/m Ludowi-atem 
powstał silny antyceklon, który wywoła1 w ca­
łej łiosyi silne mrozy. Podobne zjawi-Ao l>yło 
obserwowane po raz ostatni w r. 1.823. l!a ia  
21 stycznia barometr w Petersburgu wykazy­
wał powyżej 798 mm., wysokość, jakiej od r 
1836 nie obserwowano. Zwykłe objawy, toiiu  
rzTSzące podobnemu cyklonowi, są wsrh,,unie 
burze na morzu (Jzarnem i Azowskicin i śnie­
życa na kolejach południowych.

Konstantynopol. Od dwóch dni pada tu śnieg,
I ruch jest lUruduiony. Na lądzie i morzu wyda- 

zyły się liczne wypadki. — Wczoraj była tu 
uifei.ywain, w Kon.stantynopofu tem peratura —
8 stopni Reaum.

iBlslsnlczn: I talesraflczna

aim Som ofci J a a e j  R s lo rm y”
z dnia 23 stycznia.

Zahaz polskiego przeastawienia.
Berlin. Policya zbronila odbycia tu taj |>oI- 

skiego przedstawienia t. j. szopki na dochod 
biednych dzieci, motywując zakaz nie przedsta­
wieniem programu widowiska i względami poli- 
tycznemi, gayż podejrzywała. że jirzedstawienie 
miało się odbyć na rzecz dztec. strajkujących 
w Po/uańskiem.

Wybory w KlesicseclM
Berlin. Pierwszy okręg wyborczy, który do­

tychczas reprezeuton atty był przez posłów libe­
ralnych, jest obecnie bardzo zagrożony przez 
socyalistów, którzy czynią wielkie wysiJk., aby 
przeprowadzić tam kandydata socjalisty rznegc. 
Rząd wysila się, aby tę ak c ję  sparaliżować, 
gdyż w tym okręgu leży zamek ensarski, a ce­
sarz Wi hełm oświadczył, że byłby b a r d z o  
n i e z a d o w o l o n y ,  gdyby w tym okręgu wy­
szedł socyalis a.

Wa!»ra z fcoścl&lesa.
Paryż. Senat obradował wczorai n.id budże­

tem wyznań i oświaty. M inister Briand. refle­
ktując na uwagi szeregu mówców z prawicy, 
zwiaszcza co uo ustawy z r. 1904, zakazującej 
nauki przez duchownych zakonnych, oświadczył 
mięuzy innemi, że tząd wszelką możliwą łago­
dność stosował wobec ataków, wy mierzony'ch 
przeciw niemu, Katolicy odpowiedzieli nieprze- 
jedr.anem stanowiskiem, co będzie jednak dia 
nich ziowrogiem. a n  uda im się kraju zbała­
mucić, w którym z pewnością i nadał trwać bę­
dzie pokoj.

Pa^yi. Prezydent ministrów Clemenceau wniósł 
w Izbie deputowanych przedłożenie, znoszące 
zgłaszanie deklaracji w sprawie zgromadzeń 
wyznaniowych. Komisja Izby' projekt ten przy­
jęła,

S?edłviivt!s!
Rzym. Znany z licznych osznkańczyrh spraw 

b. m inister N a s i  został dz-ś wybrany do par­
lamentu w swern rodzinnem mieście Trapani.

Sprawy serbskie.
Belgrad. (IJrzę.downie). Zdrowie króla Piotra 

zupełnie się poprawiło.
Belgrad. (Urzędowuie). Odpowiedź Serbii na 

notę Aust.ro-Węgier w sprawie handlowych ro­
kowań od«s:-Ja stąd do Wiednia.
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Z  p a i lE ia e a t u  J a p o iis M e g o .
Tokio. (Nicm Tow. kablowe). Na wczoraj- 

szem, pierwszym posiedzeniu parlamentu oświad­
czył prezydent ministrów, że przy zgodzie rzą­
dów japońskiego j amerykańskiego kwestya 
szKotna z pewnością w zadowalający sposób 
zostanie załatwioną. Tak samo ekonomiczne tra ­
ktowania z Rt s>ą mają przebieg pomyślny. — 
Prezydtnt ministrów zapowiedział projekt usta­
wy w sprawie zaprowadzenia uw uletniej służDy 
wojskowej.

OizKtao a EctiRu krcjoayni.
Lwów, 21 stycznia.

W uzupełnieniu onegdajszego sprawozdania 
t  rozprawy sądowej notuje nasz korespondent 
następutące szczegóły:

Potlsądni sprawiają wrażenie ludzi inteligen­
tnych i pewnych siebie. Z dnmą opowiadają 
o należt i in do tajnej organizacji, a z niekła- 
manem oburzeniem wyrażają się o szeregowcu 
30 p. p. piechoty Aleksandrze Władyce.

Podsądny W ó j c i c k i  obszernie opowiadał
0 powstaniu orgm izacyi i pisma „Naród-1, któ­
re miało na celu zaznajamianie społet zeństwa 
z prawdziwym stanem walki w Kró estwie Pol- 
skitm. Glównem dążeniem sprzysiężonyi h była 
praca dla uzyskania niepodległości Polski. Cel 
ten usiłowano przeprowadzać w takiej formie, 
której zaborczy rząd austryacki me tolerował­
by, dla tego towarzystwo było tajnem. Tajność 
pracy w towarzystwie gwarantowała przysięga. 
Układana przez członków. Z powodu tej przy­
sięgi zeznawał Wójcicki w śledztwie, że reszty 
pod sądnych zupełnie nie zna. „W ładyka złamał 
pizy.jęgę, więc jest podłym ‘ — zawołał Wój­
cicki.

P r  ze  w.: Wzywam pana, abyś takich wyra­
zów nie nzywał.

Zarzut kradzieży odpiera dalej tem, żc wła­
śnie w tym czasie był wielki brak pieniędzy 
w Towarzystwie i musiano rozpisywać składki. 
Względy moralne i etyka grały wśród stowa­
rzyszonych wielką rolę. J e s t  to wprost niemo­
żliwe, aby chciano okraść instytucyę krajową. 
W ładyka oskarżył swoich towarzyszy, bo jest 
prawdopodobnie konfidentem pulicyi. Oskarże-
1 a. jrge przyniosło podsądnym wielką krzywdę, 

i. f’ z naprzód zrobiono z nich w prasie po- 
po Ityoh złodziei.

zu«.n?a świadków osłabiły w wysokim sto­
pniu oskarżenie. Kasyer Banku, p. N a r  to  w- 
s k . ,  w czasie śledztwa w idział w Meisnerze 
łudzące podobieństwo do mężczyzny, który po­
brał pieniądze, obecnie pod przysięgą nie może 
tegu tw ietd /ić z całą pewnością.

Urzędnik Banku. p. W ó j c i k i e w i c z ,  opo­
wiedział, że przekazki pyły zazwyczaj nie zam­
knięte, można je więc było łatwo wydostać

Orngi świadek dowodowy, 17-letni chłopak. 
D u d a ,  pom ocnik,kancelaryjny Banku, zeznał 
w śledztwie z całą stanowczością, że Meisner 
właśnie podjął pieniądze i na rozprawie w po­
czątkowych zezuaniach również to pud przysię­

Ahim zaszczyt zawia­
domić P. T. Pu 11 i- 
czność, że z dniem 
11 sierpnia 1906 r. 

przeniosłem swój

gą potwierdził’. Później jednak, gdy przewodni­
czący z*duł mu szereg pytań i następute skon­
frontował go z Meisnerem, stracił pewność i 
ośw.adczył, że Meisner jest bardzo podobny do 
tamtego. Później wykazał mu przewodniczący 
kilka rażących pomyłek w zeznaniach Miano­
wicie powiedział Duda, że stojąc przy kasie 
krytycznego dnia, spo-rrzegł, że na przekazce 
sfałszowanej było napisane: „na Zniesieniu-1 
i ż.e był przy tein podpis. Tyraezasem przekazka 
jest zupełuie czysta, a tylko ów, który pobrał 
pieniądze, zapytany przez kasyrra, gdzie mie­
szka. odpowiedział: „na Zniesieniu-'. Dalej mó- 
wjł Duda. że patrzył na owego mężczyznę i wi- 
dział u niego ręce cz rwone, oraz, że brał pięć 
banknotów- po 1.000 koron, a resztę banknotami 
j>o 20 i 10 koron. Kasyer zaś zaprzec/a temu. 
W śledztwie zeznał Duda, że mężczyzna miał 
ręce czarne i spracowane. teraz mówi, że czer­
wone, co rów ni:/ twierdzi p Naitowski.

Meisner pokazywał na rozprawie ręce i skon­
statowano, że są one białe i niespracowane.

Wśród wulkiego zainteresowania w sali 
wszedł najgłówniejszy świadek, żołnierz W ł a- 
d y k a. około 20 lat liczący, dość wysoki, tęgo 
zbudowany młodzieniec.

Obrońca dr D w e t r i c k i  z ustawowych 
względów sprzeciwia się jego zaprzysiężeniu 
albowiem, wedle własnych zeznań Władyki, 
wziął on 20 K od Wójcickiego z Kwoty sprze­
niewierzonej. Trybunał jednak me dopatrzył 
się w tein przeszkody ustawowej i zaprzysiągł 
świadka.

W ładyka cichym, ledwo dosłyszalnym gło­
sem, p zy nerwowej gestykulacyi ręki, zwła­
szcza lewej, którą trzyma ciągłe przy bagne­
cie. opowmda szeroko o przystąpieniu do or- 
ganizacyi, o zgromadzeniach pod gołem niebem 
o postanów ,eniu zdobycia pieniędzy i inne szcze­
góły, zawarte w akcie oskarżenia.

D r D w e r n i c k i  przypomniał mu, że rota 
przysięgi, k tórą złożył w oiganizacyi, brzmiała: 
„Jeśliby członek zdradził tajemnicę orgnniza- 
cyi, to niech go czyn ten ściga aż do smicr- 

—  następnie wykazał mu szereg sprzeczno­
ści w jego zeznaniach, złozouych w policyi, w 
śledztwie i w czasie rozprawy Na odnośne za­
pytanie zeznał W ładyka, że spotkawszy się ra­
zu pewnego z kolegą swoim Kostkie.wiczem na­
radzali się obaj, skądby tu  wziąć pieniędzy, 
których bardzo potrzebowali. W niedługim cza­
sie potem W ładyka zrobił doniesienie.

Później nie był W ładyka w możności odpo 
wiedzieć sędziemu przysięgłemu , dlaczego nie 
ruszyło go /„raz  z początku sumienie i nie wy­
jawił tajemnicy przed władzą, dlaczego wresz 
cie brał od Wójcickiego pieniądze, wiedząc, że 
pochodzą one z kiadzieży.

Ja k  z powyższego widać, najgłówniejsze ze­
znanie nie sprawiło wrażenia sumiennej praw­
dy, a jak sędziowie na to się zapatrują, wyka­
że werdykt, który prawdopodobnie dopiero ju­
tro będzie ogłoszonym.

Rozprawę odroczono po przesłuchaniu W ła­
dyki, — poczem rozpoczęto słuchać nowych 
świadków.

K k - o i i i k a .

Kraków, 23 stycznia.

& z i ś:
K a l e n d a r z y k  k o ś c i e l n y :  Zaślubiny N. V,  

P. ł Rajmunda w.
K a l e n d a r z y k  a s t r o n i m i c z n y :  "Wschód 

słoń.agodz. 7 min. 27, zachód o godz. 4 min. lłj; 
długość dnia godz. 8 min. 49.

T e a t r  m i e j s k i  w Krakowie: „Sherloek Hol 
mes" (przedstawienie popularne).

T e a t r  I n d o w y  zamknięty (przedstawienie go­
ścinne w KzeszoH ie).

O d c z y t y :  W uniwersytecie ludowym dra Stef. 
Frycza p. t. „Zagadnienia etyczne w ich dziejowym 
rozwoju" w sali notelu Kleina godzina pół do 8 
wieczór.

P o w s z e c h n e  w y k ł a d y  o n i w e r s y t e e k i e :  
Dra Tad. Grabowskiego p. t. „Eliza Orzeszkowa", 
wykład drugi w auli I. szkoły realnej o godz. 6 
wieczór.

P o s i e d z e n i e  Towarzystwa lekarskiego w do­
mu lekarskim (ulica Radziwiliowska) o godzinie (5 
wieczór.

K o n c e r t  w Kolo artystyczno-literackiem ze 
współndziałem pań Holzmollerowej, Pisarskiej, 
Mayerów nej, Dobrowolskiej oraz pp. Kuśmierczyka. 
Zopotba i Przeorskiego. Początek o godz. pół do 8 
wieczorem. Wstęp dla członkow i wprowadzonych 
gości 1 kor.

R a n t  z t a ń c a m i  na dochód technickiego Koła 
T. S. L. w sali Saskiej.

Repertuar teatru lwowskiego
W e środo: „Moralność pani Dolskiej" Zapolskiej 

(po raz trzeci)

Zima rozsrożyla się na dobre. Jaż drugi dzień 
termometr stoi na 22 stopniach Gelsiasza. Ludzie, 
nie przywykli uo mrozu wobec ostatnich dni łago­
dnych, odczuwają dotkliwie nagły spadek tempera­
tury. Na ulicach ruch słaby. Wychodzi na miasto 
t«L tylko, kto musi. To też po ulicach widać prze­
suwające 6ię szybko otnlonc w futra i chustki po­
staci o zaczerwienionych twarzach i uszach; na­
wet w Rynku na iinti A — B brakło zwykłych ama­
torów przechadzki wieczorowej i pogawędki. Dzi­
siejszy ta ig  był również bardzo ospały, bo i go­
spodyń mało wyszło za sprawunkami do miasta i 
niewiele też przybyło kobiet wiejskich z namałem. 
Podobnie ruch w7 sklepach był słaby. Wieczorem 
dopiero resUuraeye i kawiarnie ożywiły się.

Ruch pociągów w ciągu dnia doznawał znaczne­
go opóźnienia, z powodu zamarzania rur i połą­
czeń wagonowych, które trzeba prawie na każdej 
staeyi pochodniami płonącemi rozgrzewać. Wieczor­
ne pociągi przychodziły przeciętnie z godzinnem 
opóźnieniem. Kilku urzędników na tutejszym dwor­
cu kolejowym, oraz kilkunastu ludzi ze służby ml 
mroziło uszy i musiało być zwolniontuh ze służby.

Dolegliwości mrozu odczuwała przcdew.szj stkiem 
młodzież szkolna. Wczoraj kilkadziesiąt dzieci oboj­
gu płci doznało odmrożenia twarzy i uszu. Na sa 
mej staeyi ratunkowej w ciągu dwunastu godzin 
wczorajszych od 9 rano do 9 wieczór udzielono

pomocy d w u d z i e s t u  c z t e i e m  o g o b r m .  prze­
ważnie mlouzieży. Inni, dotknięci odmrożeniem 
a tych było przynajmniej pięć razy tyie, szukali 
pomocy wprost u lekarz?, lub też Domagali sobie 
domowymi środkamb

W ęgiel po południu sprzed rwano w niektórych 
składach po 1 kor. 60  hal. za centnar. Ludność 
wobec tej lichwy węglowej jest zupełnie bezbronna, 
gdyż i większe składy z powodu braku materyału 
podwyższyły także za Węgiel znacznie ceny, a 
sprzedają go tylko stałym odbiorcom. Niejski skład 
w-ęgla, mimo ciągłych nawoływań ze strony publi­
czności i prasy, dostarcza węgla tylko w bardzo 
szczupłej ilości, co tem więcej rozzuchwala dro­
bnych składników, podwyższających ceny z dnia 
na dzień. W tych warunkach miejski skład węgla 
zupełnie mija się zo swem zadaniem.

We Lwowie był wczoraj mróz silniejszy, niż 
w Krakowie. „Słowo Polskie" podaje trudną do u- 
wierzenia wiadomość, że na kopcu Unii lubelskiej 
termometr wykazywał rano 34 stopnie Reaum. — 
Także z prowincyi donoszą o wielkim mrozie.

W Wń-dniu. jak donoszą telefonicznie, mróz 
dochodził wczoraj 18 stopni Reaum., w Warszawie 
by’o wczoraj 20 stopni, w Berlinie 14 Siopni- 

W teatrze miej6kim odegrano wczoraj, jako w 
rocznicę powstania styczniowego, dwa utwory je- 
dnoaktowe: „Warszawiankę- Wyspiańskiego, „Dzi­
ką różyczkę" Blizińskiego i drugi akt „Księdza 
Marka Sł wackiego. Całość przedstawienia wytwa­
rzała rzeczywiście nastrój, godny pamiętnej roczni­
cy. Usiłowania dyrekeyi tem bardziej zasługują na 
uznanie, że czysty dochód przeznaczono dla Tow. 
Szkoły Ludowej.

Nie przogzkauza to swohodnej ocenie g /y  arty­
stów. Pozwolimy sobie pod tym względem na dki o- 
mną uwagę. „Warszawianki" jeźli gdzie, to w Kra­
kowie, gdzie widziano ją w wybrednej, znakomitej 
obsadzie, nie można pokazywać w takim ensambln, 
jak wczorajszy. Utwór Wyspiańskiego jest zresztą 
tego rodzaju, że albo się go grać musi bardzo do­
brze, t  j. lepiej ponad przeciętną miarę, którą osta­
tecznie zastosować można do teatrzyku prowineyo- 
nalnego, albo lepiej wcale „Warszawianki" nie wy­
stawiać Jedna rola „żołnierza" choćby tak znako­
micie grana, jak to tylko p Solski potrafi, nie ura 
tuje całości, nie zastąpi zespołu.

„Dzika Różyczka" wyszła względnie korzystnie, 
luno daleką była od przestawień, któreśmy na 3C3- 
oie naszej oglądali. Dyrekcja koniecznie postarać 
się winna o artystkę do ról naiwnych.

Najlepszym okazał się zespói. sił artj stycznyeh 
w „Księdzu łlarku".

Pupbliezność wypełniła amfiteatr wcale pizy- 
zwoicie i z widocznem ciepłem przyjmowała pa1 ryo- 
tyczne słowa mistrzów polskiego dramatu, płynące 
ze sceny.

P. Gabryefa Zapolska, po przyjeździe do Kra­
kowa, zaniemogła onegdaj przed południem tak 
silnie, że lekarze nakazali przewieźć chorą do szpi­
tala. Skutkiem tego wczoraj po południu pogotowie 
ratunkowe przewiozło p, Zapolską z hotelu Pollera 
do szpitala św. Łazarza, gdzie ją umieszczono na 
oddziale chorób wewnętrznych prof. Pareńskiego. 
Zamierzony w \jazd znakomitej autorki do Włoch 
ulegnie wskutek tego prawdopodobnie dłuższej 
zwłoce.

Nagła śmierć. W  nocy % poniedziałku na wto­

rek zasłabł nagle przechodzący nlicą Dietlnwską 
muzykant Jan Ząbkowski z Podgórza. Zawezwane 
pogotowie ratunkowe „sta.c na miejsca już trupa, 
wobec czego nrzewieziono go do zakładu medycyny 
sądowej.

Z kroniki wypadków. Wieczorem około godzi­
ny 9 zawezwano pogot- wie ratunkowe do aresztów 
policyjnych „pod telegrafem", dokąd przyprowa­
dzono niejakiego Franciszka Holują, robotnika, 
który w stanie nietrzeźwym wdawszy się w bójkę 
z jakimś mężczyzną, otrzymał pchnięcie nożem w 
klatkę piersiową Ranę Hołuja ciężką, ale nie gro­
żącą życiu, opatrzono, pozostawiając jego sameg, 
w aresztach policyjnych.

Strajk Studentów. Z Kisvesarheiv donoszą:
Uczniowie VIII klasy'gim nazjalnej n i e  p r z y ­

c h o d z ą  od d ł u ż s z e g o  c z a s u  do s z k o ł y  
z powodu złego obchodzenia się z nimi gospodarza 
klasy. Dyrekcja zagroziła wszystkim uczniom wy 
kluczeniem, jeżeli się do 6 dni me zgroszą do 
nauki. Uczniowie udali się do bisknpa M.ijlatha 
z prośbą o interwencję, celem usunięcia znienawi 
dzonegc profesora.

Mianowania. Minister kolei zamianował naczel­
nika stacyjnego urzędu w Krasnem, Rafaela C zar- 
n o s z y ń s k i e g o ,  zastępcą naczelnika urzędu ru­
chu w Przemyślu, dra Antoniego M i c h n i & a 
w Skawinie lekarzem kolejowym w IX kl. rangi 
Przeniesieni zostaii asystenci: Zygmunt R u t k o w ­
s k i  z Podgórza-Bonarki do Skawiny, K.izimierz 
K a t e r l a  z Podłęża do Podgórza-Bonarki, aspirant 
Maryan J  i c h a z Nowego Sącza do Krakowa, 
adjunkt budownictwa Antoni W o j t a s i e w i c z  
z Wadowic do Krakowa.

Prezydyum krajowej dyrekeyi skamu zamiano­
wało prowizorycznymi adjunktami podatkowymi „ad 
personam" praktykantów podatkowych Erazma Sto­
pę, Stanisława Sukiennika, Maryana Sokołowsidego, 
Mikołaja Jędrzejewskiego, Wład. Pełczyńskiego i 
Ludwika Burę.

W  okręgu krakowskiej dyrekeyi kolejowej zo­
stały przeniesione manipulantki: Melania Drohomi- 
recka z Żywca do Krakowa, Mary a Tygan z Bo­
chni «io Nowego Sącza i Zoila Kwiatkowska z No 
w ego Sącza do Żywca

Odpowiedzialny redaktor i wydawca 
IW i c h a ł  R, o r  o p i ń s k i .

K u r s a  t e l e g r a  l i c z n e .
Wiedeń 22 stycznia. Losy- a) procentowe: Aastryackie 

zakłada kred z obi. pr. z roku 1830 3-prc. 276 23. Austr. 
zakł. kr z obi. pr. z r. 1338 3-prc 284-40. Uregul. Du­
naju z 1870 r. 100 zrr. fi-pro. 26/ 60. Węg. Banku hip. 
pc 100 zlr 4-yrc 253-—. Pożyczka eero. prem. po 100 f.-. 
2-pre. iOO-—. b) bczproc.: (naRiliea) 6 zł.. 22-60. Zakł. 
kred dl. h. i p. pc 100 zł 448'—. flary 40 zł. m. k. 
139 50. Pożyczka m InsDruka 20 zł. 79 —. Losy m. Kra­
kowa 20 xl. 90'—. Pożyzka m Lubiany 20 zł 66'—. 
Ofen 43 *1- —. Paliły 40 u. 174-50. Czerw, krzyża
austr. T. 10 zl. 47-50. Czerw, krzyża węg. Tow 5 zl 
28 25. Losy fund. aicyks. Rudolfa 10 zl. 56'—. Salma 
40 zl. m. 195-—. Pożyczka S.ilcburga 20 zł 80-—. Tu­
reckie ohlig prem. kolej, po 400 fr. 16f 40. Lusy kom 
nr Wiednia z 1874 r. 497 60

Berlin ‘12 stycznia Austryackie banknoty 8VQ5. Spiry­
tus —-—.

Paryż 2-2 stycznia S-orc. Re..ta 94-80. Mąka 29 45.

na lElteę Szpitalną L. 3 4 , naprzeciw  rTesiti*?i M iejskiego
i znacznie go powiększyłam. . 22 O

Nowy powiększony magazyn zaopatrzyłem w me! le 
od najskromniejszych do n>£ wykwintniejszych- — 
Posiadam na składzie również dywany, chodniki, 
portyery. •firanki, kap^, serwety, k >łdry. p eiiy,- 

poduszki, pokrycia meblowe i L ».
N a j|iir ie< k szy  s k ł a d  M ż e k  b ł a s z a n ^ c u  

i  m i b r  g i ę t y c h .

Z wysokiem poważaniem

Szczepan Łojśk.
Ptywaisy k łjtiit O M  W

dla dorosłych

Kraltów, bL K m row iślna 6.
Wyk.„d języhww-: aegielsk., francusk., 
nStmieek,, włosk., rosyjsk. etc., przez 
nauczycieli wdnośnjch narodowości tylko 
i. iki-Jemickiem wykwtałc miem — -Od 
pierwszej lekcy' poesowsay uczeń lura..- 
wia tylko w języku, którego nauczyć 

się pragnie.
Początki. — Konwereacya. -  gramatyka.

literatura.
Lckcye zbiorowo i osobne od 8 rano do 
10 wiecz, Lapisy w każdym czacie. Lc- 
kcyc próbne bezpłatnie. Żądać prospekty.

Bit co tfouaczeń 310 & 6
W W W f W W I

Suma 10.000 koron
jest do ulokowania na hipoteką realno­
ści w Krak u wie lub Podgórza. Pośre­
dnictwo wyklnezone. Bliższa wiadomość 
w biurze c. k. Noraryusza w Podgórzu.

496 3 4

W  R a b c e
jest do sprzed on-’u z wolnej reki, a powodu 
wyjazdu wt-iściciela, dornek, w storym stylu, 
obejmujący 4 stancy/ i obok kuchenkę, stajenkę 
i  drewitnię, dc tego należy l ’i, morgu gruntu 
w publiżn „akfadn kąpic-low. go. oraz 100 sztnk 
drzew* bud iwlancgo 300 desek i IOO kóp „oatów. 
Cena ws*ystkieg< 14.000 K Wiadomość: H zj- 

*“ ®n ŁtsiaSt, w  Rance. 610 2 2

N a  k a s z e l ! N a  k a s z e l !

Zi-i-ta Mrpoclii:
prawdziwe, jedynie wyrobu apteki ob­

wodowej

S. $ i 6 t iz ia  w KofOMyL
1S4 bardzo ^Łnłcczue przy imlneneyi, 
w żadawmoir m kaszlu, cierpieniach pier­

siowy di, bólu gardła itp. 
Utrzjnmji, na składzie apteki: Mikola- 
scha, W ev.ijiA :ego i Łazowskiego we 
Lwowie, Wiśniewskiego w Krakowie; 
Gotungera w Bochni. Ettingera w Stry in, 

Kuhla w Delatynie 
Przesyłki pocztowo w ilości najmniej 

2 paczc-k wysyła 
4|)K 'ka oawodowti 

£* §tenzla w Uuluiiiyi.
Cena pakieia 50 hal. 43: 3 o

C z y c le  n r a w d z fw e  W iiiit n c g i e r i d i l e  
p iz . - t t a / .n ie  z w ła s n y c h  w tn n łr  s ą  
z a w s z e  w  J e d n a k o w e j  d o b r o c i ,  t a ­
n io  u  M a u a z y n ie  J n i iu s z a  G r o s s e g o  
u  U r a k o w ie ,  R y n e k  3  4 . 2-10 6 0

ZAKOPANE
P E N S Y O N A T  k £ L I W A

prseniesiony na 321 1 2 
u l i c g  ZaiuiijsiilcgO 1. 8.

pokoje wygodnie urządzone —  kuchnia 
znakoiuiia. Ceny umiarkowane.

T? i  4 z o  k o ^ y s l z u e
do wydnerżawicniit p ie k a r n ia  s u i  te skle­
pem. D3- ,akanie.u, stajnią, ».<>ąov'ni.i, chlewem, 
w oDzęliic roirateK. 10 minut picew Jo plant, 

.3] 8 ipca b. r 
Wiadcjiośó w handlu Wgo Wiecsorka u Su­

kiennicach. M l 1 2  1

CEGIELNIA
w okolicy Krakowa z piecem pierście­
niowym i  14-tn komorach, z 111 /a mor­
ga grantu, z 14-tn szopami, domem ad- 
mmistracyinym, cahsrn urządzeniem 1 na­
czyniem zaraz i lu  s p r z e d a n i a .  — 

Zgłoszenia pod „ C e g i e l n i a * 4 przyj­
muje Adm. „N. Reformy" &5ti 1 0 ■

SdłOfl HllrU j pGisHl:h
{ W .  F r i s t a l  

ul. F lo r ia ń sk a  L. 37 , 1 p.
Sprredaż oryginalnych o\ira*ów pier»«*oriię4- 
nycn artystów polskich. Salon otwarty od 10 

do 12 i »d 3—5-t*j. 226 12 15

o Heformie ksiąg 
gruntowych

w Galieyi i na Bukowinie z moty­
wami przedłużenia rządowego w pol­
skim przekładnie opu­

ściła praśę.
Cena k. l -30, z przesyłką pocztową 

k. .l-50. 447 7 10
ZaiuLwiue ifóżna: W i e d e ń  V S I ,  

S i e f e e n . s f e r i i g a s s «  1 5 .

jedyne fdowk»ńskie hnm oiystyczno-satyiyczne pismo, wychudzi raz na 
miesiąc u Turezańskim św. Marcinie. iO-ennmeialę składa się w admin’- 
stracyi „Cernukó-tzuika" tamże, a  mianowicie i  Korony na rok, a 2 kor.

nsL pół roku.
Ogłaszanie w „Ceniokóazniku14 jost hftnlzo korzystne, albowiem 

cały miesiąc pismo to chodzi z ręki Uo ręki. a  jes t lozpowszecłmione po 
całym przez Słowaków zamieszkanym knaja. Przytcni ogłoszenia są bar­
dzo ranie, a  mianowicie płaci sie za

przestrzeń 3 -4— 9 ctm. =  27 □  ctm. 1 korona 
przestrzeń 6 -{ 9 «tm. =  54 Q  ctm. 2 korony

i t. d., tak , ie  za ogłoszenie na  całej śu o n ie  (24 łP  ctm.) płaci 
tylko 16 koron. j 453

e E N T P .M E  OORSEWAMA.
wcnityl-o. kaloryi. ry, gussMite, nrzjJ*cnii» iM* ciepłej wody, prujektnj« i irykenujc faehe -o,

praRtycr.nii! i tanio: - 171 7 0

bitu-o Tuchnlczn/w-nsiafacyjne -  Kraków, ćw. Jans 10. — Telefon Nr 574. 
Najlepsze referencje. Kosztorysy bezpłatnie.

Penslon toelli
Kraków, Zacisze 5, II piętro. 

poleca pokoje umeblowane do wynaję­
cia z utrzymaniem lub doz, na doby 
i miesiące po cenach przystępnych.

95 7 10

ZiisuA nicrrówLane; dobroci, oryginalna

tosyislra Srrbatn
Sergiesza Pawłowa 2 Kosuwy.

PiawiislwB jedyni® e  ochron, anskiem „Oiwwi-', 
którym je*l e wipatrwna każda pacak :.

Do niliyci* tylko w specjpłnja: £kLd?ie her­
baty i samów® rów 2'iraj

IG. LIS&WGKI, dawniej „Fortuna-
K/afcaw. Sukiennice i .  23.98

.t

27 ;jo

rutynowany korespondent polski i n.&iniee.ld, 
z (UcgoLtJiią praktyką (biluiwista), poeztkrtje 
posady. Ji» żądanie służy< może kaucją. — 
Zgłoszenia pal B, 3, 8 . 17.14 prr,yjnn je Ad- 
miniatracyft „N, Reformy". 91 3 3

O s ć b a
z wyższem wykształceniem, językiem 
trane i niiimleckira m aturą i egz. kwa­
lifikacyjnym. 7, ukończoną szkołą masa­
żu, gimnastyki ortopedycznej i pedago­
giczne,, % praktyką kilkoletnią prywa­
tną i w zakładach, poszuknje odpowie­
dniego zajęcia. Zgłoszenia pod „H. K.H 
przyjmuie A dm inistracja „Ń. Reformy".

85 5 «

MmMtfrć
od 1 -go lutego. W iadom ość: 
Orda, ul. Siem u sdafciegó 10.

IŻ
Win'-.ciity 

91 3 3

Suhlckl ftyzyeriU
U-ritua, pos?UBuje wiejses. 
rzccia L 18, u p. Czerskie

>| (nie robót pe- 
,! rnkn.nskirfi)z Kró- 
— Adres: Griieiru- 

go. 95 3 3

do Toznoszenia itzieuiuka. Wiadomość 
w Administracy* „Nowej Reformy".

394 5 0

Dcźii ż!e$an:Kl pcKó]
a baikenem. gasowem oświetleniem, u nieb o- 
wany. z ntizjmaiiiem lub bez, od lutego d o  
w y n a j ę c ia .  Ulic. Batorego 25 II piętro, 

front 83 3 3 .

W i « i w a  . J t e m l & d a
prosi o praw. gna gospodarstwo i kuchnię. Może 
bjć do jedu. go pana lob do jednej pani Krskórr. 
ul, Rndziwiłłou s la  15, u stróżf. Jółefa. 84 2 2

U c z e ń  -

VII kl. gitun. udziela lekeyj. Zgłoszenia 
r>od S c , orzyjmnie Administracja „N.

Reformy". 7? 8 o

Lekcy; Je :, niemieckiego
stwdą Berdtrca ndukia twświudeaony nan y,j- 

ciel Lekcje zbiorowo i osobne. Starów’iRnn 6, 
parter na prawo r 415 3 6

Ostatni transport tanich świe­
tnych i a M e l f  w ą g i e r -

s l i i c h .  iSprzedąje się tylko do końca 
miesiąca, ul. św. Jana 12. 491 6 8

I  M a  ? k a r n a w a ł ! !  I
piękne, realne i tanie '

S y o e r y J s K ie  i  U r a is k ie
kai_ieni« dla wszelkiej biżnteryi: ame­
tysty, aljksLndryty. akwan aryny beryle, 
fopazy (złoto', rnbiny szmaragdy, ulmai. 
dyny, szafiry, chrygnłity. tnmno.liny, feta- 

♦  kity. liyacynty, chalceoony, księżycowe 
chr ^pii sy (k. szcięscial. on z aaiaicnie 
gzeześliwe na każdy miesiąc. Od 26 ct. 

i wyżej za karrK
 ̂,  Kamieniu chętnie dapj do oglądania be* 

ouuwiąskc kupno. 398 b 6
Adres: Topolow a L 40, II p iętro .

P o l s ą
parter iront, d o  w j n n f e e la  z n r a z .  —

‘ Ul. Ziełan:, 28. 505 5 5

i ^ i > r t € ; p i a £ i
używany Stutuuna, w barazo dobrym ritanic, 
o witiniiu i ślicznym tonie (dłngi) bardzo ta­
nio do sprzedania — Pijarska 19- II p drzwi 

środkowe. 537 1 6 :

w-zę,we!i energiczna, łagodna, 
wjt iik AJ S3. -jju-omnych wymagań, putrzeb- 
na zaraz, do zajęcia sio domem i matem go- 
spodarstwen, na ™si. Zgłoszenia: Lcsnietvju. Ro­
uter? ad Moszc/.asica o. p Rrchwałd przy Żywcu.

664 1 3

udziklti ukończony słtichm z politechniki 
ryskiej. Zgłoszenia j>od A . I i .  przyj­
muje A dium ktr. „N. Reformy'". 4 jj, o

tiaop mMka
: i lk f t ’ 'ua d  li* i i .  po dłnższej chorobie 
iiujża, swojej i dzieci, z jiowodn braku 
za»jcia, pozostając na bruka, prosi o 
jakiekolwiek wsparcie. Nieszczęśliwa 
radaby gdzie umieścić dzieci, ażeby sa­
ma mogia poszuńać sobie służby. — 
Wszelkie datki nadsyłać należy dla 
Lufgw ihi S im cm eJ w mieszkaniu sze­
wca Karola Larłatowiezu przy ulicy 
Grodzkiej L b, II p„ lub w  Administra- 

cyi „N Reformy". 88 1 o

dwutygodnik popuiamy, illnstrowanj * poświę­
cony wszelkim gałęziom gospodarstwa wiej­

skiego, wychodzi już rok  7 (siosmy). 
Prenumerata całoroczna wynosi 4 K 5u bal 
Nnm ira na okj.7, wysyła dai „mi i onłatnie. Adn-S;

tli o? ro ln iczy , Tarnów, Ualicys •
Tamże do nabycia prot. T. Czajkowskiego; 

„H odowla ryb i raków", podręcznik popu­
larny z przeszło 200 przcślicznemi rycinami w 
tekście, kosztuje wraz z przesyłka pocztową 
kor. 4. — w 1 andin księgarskim'o 30% drożej.

62 5 6

Doi iii M i
de sprzeauniń, lub zamiany za  m ajątek 

ziem ski
Bliższa wiadomość w biu. ze adwo­

kata D ra Duboszyńskiegu w Krakowie, 
ul św. Anny L 3. 3 24 o

B u lio n
bez konkurencyi, uuzuar/wiiy licznemi 
medalami, z drobiu najwikwintnie,szego 
i zwierzyny, pożywny, znany od 22 iat 
w ktajU i zagranicą po 24 k. 20 hi. 

1 15 koron za kilo.
I * a ła  d e  g iS i ic p  najlepszy pasztet 

ze zwierzyny po 4 kor, kilo. Owoce Kan­
dyzowane jak  kijowskie po 4 kor. kilo. 
E a z it i2fó ? a  w  .o iozayu

Mitichówka 80. 65 9 o

Z D m karai L iteraek ie i w  X i» k « w k , ml. JngkRcńska 10 Rsątics d ia k a m i L  K„ Gór*ki,


